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indom ości zagraniczne.
P o s s y  a.

Z P e t e r s b u r g a ,  d. 15. Października . 
O p ró c z  m n ó s tw a  ofiar r ó w n i e  od rzą d u  jak 

i od  p r y w a tn y c h  osób na ko rzyść  Kazania 
sk ładanych ,  Na;.  C esarz  rozkazać  rac zy ł ,  aby  
m ilion  ru b  sr. z ska rbu  publicznego  zaliczono 
w  celu rob ien ia  f o rsz u só w  dla o d b u d o w a n ia  
i n a p r a w y  d o m o m  p r y w a tn y c h ,  k tó re  p o ża r  
p o c h ło n ą ł  albo uszkodził .*

S to so w n ie  do nadesz łych  tej c h w il i  w ia d o ­
mości i m iasto  P e r m  p r a w ie  całkie zgorzało .

F r a n c y a.
. Z P a r y ż a ,  dnia 16. Październ ika ,  

M o n i t o r  ogłasza w y k a z  d o c h o d ó w  i p o .  
d a tk ó w  n ies ta łych  podcza-  p ie rw sz y c h  dz ie­
w ięc iu  m iesięcy roku  bież. S u m m a  o gó łem
w y n o s i  516.813,000 fr. J e s t  to  p o m n o ż e n ie m  
o  42,9 ,o ,000 fr. w  p o r ó w n a n iu  z p ie rw sz e m i 
d z iew ię c iu  m iesiącam i r o k u  1840 r. a p o m n o -  
zen iem  o 25,5/2,000 fr. w  p o r ó w n a n iu  z  d o ­
ch odam i piervyszych 9 miesięcy roku  1841. _

t s r  SAS6 na<  ̂ następujące u w a g i : 
AnS "  na k ° ń c u  r. 1842., m im o  p o łą c z o ­

n e g o  w p ł y w u  pom yślniejszej ta ry fy  W c h o d o  • 
^ - e* i f ?  d o c h o d ó w ,  po k azu je  się
n i e d o b ó r .  W  F ra n c y i  tenże  sam ro k  w y -  
Kazu/e znaczną  p r z e w y ż k ę ,  chociaż żadnego

n o w e g o  p oda tku  nie nałożono. Z pewnością- 
p iz y p u śc ić m o z n a ,  że na końcu  roku  b ieżącego  
W p o r ó w n a n iu  z r. 1840., p rz e w y ż k i  w  d o ­
chodach  będzie  50 m il ionów , a w  p o r ó w n a n iu  
z r. 1S41 o 30 mil. U w a g i  godną  p rzy  tem , 
ze w szys tk ie  odnog i naszych n iesta łych  docho-
L k T  V n M u ' l '  ° vva ,u  zachodzą  w y -  ł tk i .  D o ch ó d  z op ła ty  póssażye rów  na o k r L
onn Arn r  7  w  p o r ó w n a n iu  z r. 1840. o 
-  0,000 Ir. nizszy a cło od  cu k ru  zagran icznego  
p rzyn ios ło  o 2,619,000 fr. mnićj,  ja]? w  r.  1841. 
A le  w y ją w s z y  te d w ie  odnog i w id z im y  w s z ę ­
dzie sam e ty lko polepszenia."

W y s z ła  tu  na  w id o k  pnb liczny  b ro s z u ra  
p rze z  P. L ouis  M artin  Stofflet,  ktorra z a w ie ra  
m iędzy  innem i nas tępujące spos t rzeżen ia  nad  
o b w a r o w a n ie m  Paryża :

. .Uzbro jen ie  o b w o d o w e g o  fortyfikacyinego
m u ru  na około  Paryża w y m ag a  900dział,2285076
k i lo g ra m ó w  p r o c h u ,  40,000b a ry łe k  dla zacho ­
w a n ia  tego p ro c h u ,  7,515,271 kiiogr. że lastwa, 
jto jest kul d z ia ło w y c h ,  b o m b  i t. p . ;  652,920 
kiiogr. o ło w iu  na kule k a ra b in o w e  i p is to le to ­
we.  J a k ,  źe z tej m assy  ro ż n y c h  m e ta ló w ,  
J / n l -pUtor> d o d a w sz y  do niej w a g ę  s reb ra  
i4 0  m i l io n ó w  fr. u c h w a lo n y c h  p r z e z  I z b y  na 
obw arow anie, m o ż n ab y  w y s ta w ić  54 k o lu m n  
tak ich ,  jak ko lum na  na p lacu  V e n d b m e ,  na 
którą użyto 180,000 kiiogr. b ro n zu .  T o  jest
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u la n o b y  z s reb ra  p ó ł  cz w a r te j  k o lu m n y ,  z 
b ro n z u  pół d z ie w ią tć j ,  z o ło w iu  3 ko lum ny  i 
f ,  z żelaza 41 k o lu m n  i f . —  Na o b ro n ę  m u r u  
o b w o d o w e g o  p o trze b a  90,000 w ojska ,  to  jest 
p o  1000 ludzi w  każdym  froncie. T y leż  w o j ­
ska p o trze b a  na o b ro n ę  o d o so bn ionych  w a r o ­
w n i .  T o  jest m usianoby  zam knąć  180,000 
w o js k a ,  gdy b y  n ieprzyjacie l zagrażał stolicy.

R u r ę  studni ar tezyjskiej w  G re n e l le  p rze ­
dłużają  te raz  aż do w ysokośc i  ko lum ny  N ap o  
leona  na p lacu  V a n d o m e ,  p o n ie w a ż  tak w y s o ­
ko  bije w o d a .  U góry  u rzą d zo n a  będzie ko ­
t l ina ,  z którei w o d a  ro zc h o d z ić  się będzie  r u ­
r a m i  po  ca lem  mieście.

A n g l i a .  
jZ L o n d y n u ,  dn. 10. Października.

L o n d y n  coraz  ba rdz ić j  nagabany  byw a 
p rz e z  n ie d o g o d n o ść ,  którćj w ś r ó d  o lbrzym ićj  
w ie lkośc i  m iast b a rdzo  t ru d n o  u n ik n ą ć :  m ie ­
szkańcy są w  k łopoc ie ,  gdzie  ciała u m a r ły ch  
grzebać.  T i m e s  z dnia 7- Paźdz ie rn ika  za ­
w ie r a  a r ty k u ł  »the h o r ro r s  of L o n d o n ,  k t ó ­
reg o  szczegóły  o b rzy d z en ie  i p o s trach  w z b u ­
dzają . C m e n ta rz e  londyńsk ie  jeszcze się po  
w ięk sze j  części w  sam ćm  mieście zna jdu ją ,  i 
to  w  taki sposób ,  że na n iek tó rych  ludn ie j­
szy ch  ulicach z c h o d n ik ó w  p rz e z  k ra ty  d r e ­
w n i a n e  ręką do krzyży na g r o b o w c a c h  sięgnąó 
m ożna .  D o  tego p r z y c h o d z i ,  że w łaśc ic ie le  
c m e n ta rz y ,  dla korzys tan ia  ile m ożnośc i  z 
s w e g o  m o n o p o lu ,  ciała w  w ie lk ie  doły  aż na 
d w i e  s topy  p o d  darną  sk la d a ią , a n a w e t  ca ł­
k ie m  jeszcze św ić że  g roby  p rze w ra c a ją  i dla 
pożyskan ia  m iejsca, |uź tam  b ędące  ciało na 
sztuki rąb ią!  S ku tk iem  tego  jest, że w  u b o ż ­
szych  dzieln icach miasta z w ę ź sz e m i  u licam i 
i skup ionem i m a łem i d o m k a m i,  m ia n o w ic ie  
W w sch o d n ić j  i p ó łnocne j  s t ron ie  m ia s ta ,  w  
b liskości cm en ta rz y  mieszkający ludzie l e d w o  
już za d u ch  s tęch l izny  znieść m o gą ,  a zdan iem  
le k a rz y ,  jeżeli te m u  w k r ó t c e  nie zapobiegną,  
na  o c z y w is tą  za razę  w y s ta w ie n i  b ęd ą .  Na 
S t.  M arc jńsk im  B u r ia l -G r o u s e n d  za m a łą  u li­
czką Russelską za D ru r y la n e ,  c h o w a n o  r o ­
czn ie  na  p rze s trzen i  n ie  spełnia je dnego  akra 
p rzesz ło  po.6U0 c ia ł ,  t. j. z łożono tam że w  cią­
g u  jednego  w ie k u  £0, do  70000 t r u p ó w !  S p ra  
w o z d a n ie  K om m issy i Izb y  niższej o ty m  s m u ­
tnym  p rzedm iocie  o b e jm u je  ' m n ó s t w o  tutaj 
n a leżących  r z e c z y ,  i żąda ja k  najspieszniejszej 
p o m o c y .  W s k a z a n o  w  n im  na cm en ta rz  Pe-  
r e  L achaise  w  P a ry ż u ,  k tó ry  z w z g lę d u  na 
tę  w ielką  stolicę w z o r o w y m  n az w ać  się m oże .

Z d n i a  14. P a ź d z i e r n i k a .
P o c z ta  C hińska,  jak P a n u  w ia d o m o ,  nie 

p r z y w io z ła  n a m  pocieszających  n o w in .  Bo 
n a  co  się to  p r z y d a ,  że miasta  C hińsk ie  zd o ­

b y w a m y  i tysiące C h iń c z y k ó w  zab i jam y ,  je­
żeli p rze z  to  do p o k o ju  w ca le  się nie zbliża- 
m ^.‘, P og łoska ,  jakobyśm y z s t ro n n ic tw e m  
Chiriskićm w  układy  w e jś ć  m ie li ,  k tó re  n am  
o b ie cu je ,  że Cesarza z t ro n u  z rz u c i ,  zdaje  
n am  się n ie p o d o b n ą  do p ra w d y .  W y p ę d z e ­
n ie  M a n d s z u r ó w  b y ło b y  z a p e w n e  dla C h in  
w ie lk iem  szczęśc iem , jeżeli się is totnie jeniusz 
zna jdz ie ,  który 'by po  takićj r e w o lu c y i  u s te ru  
r z ą d u  w  te rn  o lo rzy m iem  p ań s tw ie  ostać się 
potrafił.  Ale nieszczęściem dla C hin  i dla nas 
b y ło b y  to ,  g d y b y śm y  go na jego tron ie  u t r z y ­
m ać  i b ro n ić  mieli!

M ó w ią  z n o w u  o trak tac ie  h a n d lo w y m  m ię­
d zy  Anglią i H iszpan ią ,  i w ym ien ia ją  jako  
za jm ujące się jego z a w a rc ie m  oso b y :  P P .  L i ­
n a g e ,  G onza les  i Posła angielskiego p rzy  d w o ­
rze  m a d ry c k im ,  P. Aston. T ra k ta t  te n  w r a z  
z trak ta tam i z Belgią i H olandyą  m a być  p rzed -  

. łożony^Kortezom na n as tęp n e m  zgrom adzen iu .  
— Podczas ty c h  u k ła d ó w ,  w e d łu g  tu te jszych 
d z i e n n ik ó w ,  G e n e ra ł  Z u r b a n o  m a pozos tać  
w  K ata lon ii  jako nacze lny  d o w ó d z c a ,  aby  
b a r re lo ń sk ich  fa b ry k a n tó w  trzy m ać  na w o d z y .  
Z  tego p o w o d u  P. C o r t in a  nie ty lko  p o ro z u ­
miał się z sw e m i p rzy jac ió łm i,  ale także 
w s z e d ł  w  z w ią zk i  z tajiiemi to w a r z y s tw a m i  
w  B arce lon ie ,  aby  ich plan zn iw e cz y ć .  P o ­
m im o  to R e je n t  hiszpański m a być w  o b a w ie  
w z g lę d e m  w y p a d k u  r o z p r a w ,  i z tego p o w o ­
du  dla bezpieczn ie jszego  za ch o w a n ia  kazał 
s w e  k o sz to w n o śc i  p rze n ieść  d o  pa łacu  pose l­
s tw a  angielskiego.

H i s z p a n i a ,
Z P a r y ż a ,  dnia 15. Października . 

S tó sow n ie  do  gazety B arcelońsk ie j ,  la  V e r -
a a  a w  p iów szych  dn iach  lego miesiąca w  je« 
d n y m  z najznakom itszych  d o m ó w  na Fau* 
b o u rg  St. G e rm a in  zg ro m ad zen ie  w ysok ie j  
sz lach ty  się o d b y ło ,  na  k tó rem  nad  polityką 
m ającą być  nadal w  s p ra w a c h  h iszpańsk ich  
p rz e s t r z e g a n ą ,  się na ra d zan o .  P o d a n o  ta m  
a lb o w ie m  p y ta n ie ,  azali nie b y ło b y  lepiej w y ­
c h o d ź c ó w  hiszpańskich  w  F rancy  i, w  pien ią­
dze  i b roń  o p a t rz o n y c h ,  p rze z  P irene i  na zad 
odes łać ,  aby  się z gnery lasam i K aro lis tow sk i-  
ini po łączy li ,  n ie  zaś ich tu  dalej z w ie lk im  
kosz tćm  bez  celu u t r z y m y w a ć .  R ó w n o c z e śn ie  
w n ie s io n o  o oszczędzenie  b e z p o trz e b n y c h  w y ­
d a tk ó w ,  sp ra w ia n y c h  p rz e z  w y se ła n ie  agen tów , 
s p r a w ę  K a r o l i ł tó w  p rzy  ro zm a i ty c h  d w o r a c h  
w sp ie rać  m ających, k tó ry ch  zabiegi wszelako z u ­
p e łn ie  bez  skutku pozostały. C a łe  w ię c  pytanie, 
k tó re  tam  ro z b ie ra n o ,  m ia ło  jak w id a ć ,  cechę  
f in a n so w ą ;  arys tokracya  na F a u b o u rg  St.  G e r ­
m a in  sp rz y k rz y w sz y  sobie ofiary , p o n o sz o n e  
do tychczas  w  in teresie  w ia r y  po ł i tycznćj ,  sta­
r a  się p o d  jakim »- - m o w y ra  p o z o r ó w  o d  n ich



się uwolnić . W szakże i na tem  tak arysto- 
kratycznćm zgromadzeniu nie obeszło się bez  
Wybuchu namiętności politycznej. Bo gdy 
2 jednej strony z tw ierdzen iem  wystąpiono,  
izby najrozumniej było spraw ę D on  Carlola 
całkiem porzucić, która zap ew n e  jest straco­
na i której sp raw ied liw ość  n aw et w ą tp l iw o ­
ści u leg a , p owsta ł jeden zagorzały legityrnisła 
zapalczyw ie  p rze c iw  takow em u w n iosk ow i,  
oświadczając, iż nie pojmuje, jak z takiemi 
zdaniami na tak Wysokiem zgromadzeniu popi­
s y w a ć  się m ożna, w  zgrom adzeiu, którego 
charakter uprzednio już każdemu wiadom y.  
W  zapale m o w y  użył takiego w ysłow ien ia ,  
ze wielki zgiełk pow sta ł;  passyą uniesieni 
p a n o w ie  legitymiści rozeszli się nic p ew n ego  
nie p ostan ow iw szy .

— Doniesienia z stolicy hiszpariskfćj zd .  8. b. 
m. opiewają , ze Regent nigdy jeszcze w  tak 
p rzykrem  nie by ł położeniu jak obecnie. T rzy  
s tronnic tw a sprzysięgły się p rzec iw  niemu. — 
A yacurhosow ie  czyli tow arzysze broni Espar* 
tery mocno są tem oburzeni, źe Regent nie 
przyjął ofiarowanego sobie przez nich preze­
sostw a tainego tow arzystw a  „ d e  l ’U n i o n . «  
Celem  tego tow arzystw a  jest, rozciągnienie 
po całćj Hiszpanii i u tw ierdzenie  dyktatury 
w o jsk o w e j ,  która się już i tak w p wszystkich 
O d n o g a c h  po k r a ju  r o z g a ł ę z i ł a .  Że t o w a r z y ­
s tw o  to nie u tw orzy ło  się bez w iedzy  i ze­
zw olenia  Espartery  ztąd się okazuje, że Ge 
nera łow ie  Linage i Seoane, poufui przyjaciele 
E spartera  są członkami tegoż. Ale teraz, gdzie 
E sparte ro  wszelkich używa ś ro d k ó w , ażeby 
m ocarstw a północne do uznania rządu  hisz­
pańskiego skłonić, pragnie on , żeby jego ma- 
chinaryi nie poznano, i dla tego nie chce u* 
chodzić na g łow ę tajnego politycznego to w a ­
rzystwa, C złonkow ie unii zarzucają Regen­
to w i  ociąganie się i w ah an ie ,  i obawiają się, 
żeby ich się nareszcie nie zaparł i nie opuścił, 
jak to uczynił z s tronnic tw em  liberalnem, o 
przychylność którego p rzed  sw ojem  w yniesie­
niem na godność Regenta starał się. G enera  
ło w ię  Linage i Seoane starają się w p raw d z ie  
zniechęconą większość A yacuchosów  udobru  
chać; ale gdy E spartero  nie ma ani podosta- 
tkiem pieniędzy, ani też zaszczytów, d o  na­
sycenia ich nieograniczonćj żądzy, liczba nie­
przyjaciół E spartery  codziennie się w  ich sze­
regach zwiększać będzie , mianowicie odkąd 
dzienniki urzędow e p rzeciw  kuszeniu się Aya­
c uchosów  o ogłoszenie konstytucyi kadixkićj 
powstają.

Drugiem jest s tronnic tw o Don Francisco de 
Paula, bliskie połączenia się z s tronn ic tw em  
republikańskiem. — Infan t Don Francisco de 
Paula nigdy Esparterze  nie przebaczy , że go

tenże w  polityczny i grzeczny sposób z stolicy 
w y p ę d z i ł , i z tej przyczyny zechce korzystać 
z kazdćj sposobności dla zgotowania  now ego  
kłopotu Regentowi. Dn. 10. b. mies. skończy 
K rólow a 12. rok życia swego. Podług ogól­
nych przepisów  p raw a  cywilnego każda Hi­
szpanka z ukończeniem 12. roku przechodzi 
z pod opieki pod kuratelę i ma p raw o  ob ie ra ­
nia sobie kuratora. Pytanie w ięc  teraz: czyli 
te ogólne przepisy p raw a cywilnego także do 
osoby Królowej zastósowane być m ają?  Jedn i  
tak utrzym ują, drudzy zaś, a do tych i E sp a r­
tero należy, pow iadają , i e nie. Konstytucya 
z 1837. roku, jako też p raw o  o opiece z 1840, 
nie dotykają w  najmniejszym punkcie tego 
spórnego punktu, a że wyjątki injure  nie same 
się przez się rozum ieją , ale wyraźnie  ozna 
czone być m uszą, logicznie w ięc  z milczenia 
Konstytucyi z 1837. i p raw a o opiece z 1840. 
Wnosić należy, źe Królowa Izabella dn. 10. b. 
m. z pod opieki w yszła  i na w z ó r  każdej in­
nej Hiszpanki ma p ra w o  obrania sobie kura­
tora. Opierając się na te'm, występuje  Infant 
Don Francisco dc Paula w  szranki, aby wy* 
b ó r  swój królewskiej wnuczki na siebie zwró* 
c,ó; — E sp ar te ro ,  nie chcący nikogo z k rw i  
królewskiej w  bliskości tronu  ścierpieć, w a l ­
czy przec iw  zabiegom Infanta, a ten z sw e j  
Strony nie s z c z ę d z i  z ł o t a ,  dla u tw orzenia  SO- 
bie potężnego s tronn ic tw a , przy  pomocy któ­
rego chce się w b r e w  w oli Espartery na kura­
tora K rólow ćj narzucić. Na następnem posie­
dzeniu K o r tezów  zapew ne się sp raw a ta na 
stół wytoczy, i obie strony nad tem pracują, 
aby w  ich duchu rozstrzygnięta była. Espar­
tero pragnie rzecz tę jak na]krócćj zakończyć 
r  eć °* Arguellesa kuratora  K ró low ćj uj-

Pozostaje tu tylko s tronn ic tw o  republikań. 
skie, k tóreby  Regenta ehętnie w  łyżce w o d y  
utopi o ,  znajdując w  nim niepokonany p rze­
dmiot sw oich  rew olucyjnych marzeń. S tro n ­
n ic tw o to składa się z  2ch części, z k tórych  
jedna szczćrze i o tw arcie  po republikańsku 
myśli, podczas gdy druga część do tego poli­
tycznego odcienia dia tego tylko należy, źe 
się pratez w ziętość u ludu tćm  ła tw ie j do 
celu swego samolubnego dojść spodziewa, niż 
gdyby zasady strónnic tw a umiarkowanego 
w y znaw ała .  Do ostatniej sekcyi należy P an  
Cortina, z 6wymi osobistymi przyjaciółmi. 
Udało się przcciez R egentow i,  uczynić sekcyą 
tę nieszkodliwą przez to , źe na najbliższe p o ­
siedzenie Panu Cortinie krzesło prezesowskie 
w  Izbie D eputow anych  przyobiecał, a ten 
także ofiarę tę przyjął. Pytanie w ięc  tylko, 
)ak się druga republikańska frakcya w  takim 
razie weźm ie. G dyby m im o usiłowań Re-
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genta  do uśm iercen ia  politycznej b u r z y , s t r o n ­
n ic tw o  republikańsk ie  s t ro n n ik ó w  Infan ta  
D o n  F ra n c isc o  de  Paula  w z m o c n ić  chciało, 
zdaje się b y ć  rzeczą  p e w n ą ,  żeby w  takim 
razie K o r tez y  ro z w ią z a n o .  N a  radz ie  mini- 
s te rya lne j ,  odby te j  dnia 15. b. m ., na  której 
się o p ró cz  w szys tk ich  c z ło n k ó w  gabinetu  t a k ­
że E x m in i s t ro w ie  gab ine tu  ( ,onza leza  znajdo- 
w a l i ,  d łu g o  p rz e d m io t  ten na w szys tk ie  r o z ­
b ie ra n o  s t ro n y ,  aż narzeszcie  s tanęło  na przy-  
to c z o n ć m  g rze zem n ie  zdaniu .  T a k ż e  pytanie 
am nestyjne* P a n  Z um alacarregu j na tej radzie  
m in is te rya lne j  dzielnie popierał.  Ale żaden 
z jego kollegó.w nie p rzychy li ł  się do jego 
z d a n ia ,  o w s z ć m  tw ie rdz il i  oni jednomyślnie, 
źe w ś r ó d  o b ec n y ch  okoliczności n ie należy 
b y n a jm n ie j  w n o s ić ,  a tćm  m nić j  p rz y jm o w a ć  
ś r o d k u ,  k tó ryby  s t r o n n ic tw o m  zabiegi ta jne 
u ła tw ia ł .  T a k  w ię c  ty lok ro tn ie  w  osta tn ich  
czasach  w s p o m in a n ą  am nestyą  w  H iszpanii  aż 
d o  calendas g rae ra s  od roczono .

P o w r ó t  G ene ra ła  Z u rb a n y  na s w o je  u r z ę ­
d o w a n ie  w  G e ro n ie  w y w a r ł o  już  z n o w u  
w p ł y w  y.bawienny na  stan b ez p ie cz eń s tw a  W 
te j p r o w in c y i  i w  ogólności W  całej Katalo- 
lo n i i ;  od tej b o w ie m  c h w il i  już p r a w ie  ani
s ł y c h a ć  o  b a n d a c h ,  k t ó r e  z a r a z  p o  w e z w a n i u  
G e n e ra ła  tego do B arcelony  g ło w ę  podniosły.
0  z ł o ż e n i u  z  u rzę d u  Z u rb a n y  ani m o w y  nie 
m a ;  dosta ł on  z M adry tu  og rom nego  nosa za 
s w o je  d o w o ln e  I b a rb a rz y ń sk ie  po s tę p o w an ie ,
1 sposób  m yślen ia  w iększośc i  K a ta lo ń c z y k ó w  
zdaje się na tć m  skarceniu  przestaw  ać ,  a to 
tern ba rdz ie j ,  gdy już n a w y k n ię to  do  u w a ż a ­
nia w  Z u rb a n ie  n ieodbicie  p o trz e b n e g o  męża.

A  u s t f  y  a.
Z W i e d n i a ,  d n ia  5. Października .

J J .  C C . W  W .  X ię s tw o  L e u c h te n b e rg sc y  
o puść  li dziś W ie d e ń  udając się do  W ło c h .

S ły ch a ć ,  źe a rm ia  cesarska ma być  w k ró tc e  
zm niejszoną .

O d  b r z e g ó  w  D u n a j u ,  dnia 4. Paźdz.
W e d łu g  l is tó w  z E ssek  z osta tn ich  dni 

W r z e ś n ia ,  o d b y w a  się w- tćj chw il i  ściąganie 
w o j s k  aus tryackich  stojących w  S ław on ii .  
Ze to  m a  zw ią ze k  z w y p a d k a m i w  Serbii, 
n ie  podlega w ą tp l iw o ś c i ,  lecz żeby to m ia ło  
na  celu silną in te rwenc.yą w  s p r a w y  te g o  
kraju ,  to p rzysz łość  okaże.

S z w a j c a r y a .
Z G e n e w y ,  dn ia  2. Października.

G łośny  nacze ln ik  g u e ry ła só w  E l  Pastor ,  
k tó ry  tu  p rzez  kilka m iesięcy b a w i ł ,  zna jdu je  
się te ra z  w  L u za n n ie ,  gdzie z C ab re rą  codzień  
p r z y  table d'hdte obiaduje .  S w o j e  poddan ie  
się E s p a r te re m u  złoży ł n a  ręce  Posła  h iszpań ­
skiego yv Bern, i p o w ró c ić  ma do Hiszpanii.

Rozmaite wiadomości.
T y d o d n i k a  l i t e r a c k i e g o  w y sz ły  N r.  

37. i 3S., z a w ie ra ją :  Geóchichte der Bhilosophie  
seit K a n t, von B ran is  ( c ią g  dalszy). W ie rsz e  
pod  p o r t re ta m i  P otockich  w  T u lc z y n ie ,  z n a ­
lezione po śm ierci Szczęsnego Potockiego. —  
Filozoficzne p o jm o w a n ie  ekonom ii  politycznej,  
a raczćj ekonom ii m a terya lne j  sp ó łe rz e ń s tw a .  
— R o z b ió r  H ist .  lit. poi. W iszn iew sk ie g o  (ciąg 
dalszy). — P rzeg ląd  pism (ciąg  dalszy) — List 
Gen. F. M. — D onies ien ie  o Ju tn ic z c e  Jo rd an a .  
Jahrbuclier f i ir  S lavischeL itera tur, tegoż. W ia r a ,  
nadzie ja  i m iłość (poezya). —  O gó lny  ch a rak ­
te r  i w aż n o ść  p ism  p e ry o d y c z n y c h  a zw łaszcza  
o b y cza jo w y ch .  — O  ludu  polskim  w  g ó rn y m  
Śląsku. —  S p ro s to w a n ie .

S ł o w o  o ż e g l u d z e  n a p o w i e t r z n e j .  — 
Jes t  to rzecz  d z iw n a ,  że na czele t o w a r z y s tw a  
żeglug' n ap o w ie trzn e j ,  k tó re  dla w sparc ia  w y ­
nalazku m echan ika  Eeinbergera  w  (Norymber­
dze się z a w ią z a ło ,  staną! Xźę T h u r n  i Taxis, 
k tó rego  p rz o d k o w ie  byli n iegdyś naczelnikami 
pocz ty  niąrnieckićj.  G d y b y  w ię c  w y n a la ze k  
L e in b erg era  p rz y w ie d z io n o  do skutku, to jćst, 
gdyby  w  B a l o n i e  z a  pom o c ą  m ach iny  s te ru ją­
ce j ,  W d o w o jn y m  kie runku  p r z e z  p o w i e t r z . e  
żeg lo w ać  m o ż n a ,  natenczas fo rm a ln a  poczta 
n a p o w ie t r z n a ,  nie b y ła b y  już d z iw a c tw e m ,  a 
na  czele jćj sta łby z n o w u  Xiążę T h u r n  i T a ­
xis, po dobn ie  jak  p rzed  trzysta  laty na  czele 
pocz ty  lądow e) .  .

P rz es trz eg am  nin ie jszćm  każdego ,  aby się 
po d  żad n y m  p o z o re m  w  układy  k r e d y to w e  
z m ężem  m o im  rzeźn ik iem  F ranciszk iem  N a ­
w ro c k im  nie w d a w a ł ,  ile że każdy d ług  przez 
tegoż zaciągnię ty  za n ie w a żn y  u z n a m  i m a ją ­
tk iem  m oim  zas tę p o w ać  nie myślę.

P o zn ań ,  dnia 23- Październ ika 1842.
M a g d a l e n a  N a w r o c k a .

S w ie ź e  holsztynskie ostrzygi 
dzisiej odebraliśmy.

B racia  Anderscfi.
Ś w ieże  Elblągskie minogi po 1 sgr. 2  

fen . ,  k opam i jeszcze tan ie j ,  b a rd z o  p iękne  
d u że  c y t ry n y  p o  10 len . ,  św ieżego  m a ry n o ­
w a n e g o  w ę g o r z a ,  św ie ż e g o  i m ary n o w a n eg o ,  
łososia-, św ie ż y  lio llenderski i l im bursk i  se r  
ś m ie ta n k o w y  poleca

J ó z e f  E p h r a i m ,  
carożnik rynku i W odnćj ulicy Nr. i .


